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K oło  p olsk ie  £ spraw a  
ch eim sk a.

(Tele/ontm.)
‘Wieaeń, 13 grndLia.

Knnusyrt parlaioentaruti. Koła polskiego obra
dowała wc/oiaj aiag. czai nad s p r a  W8j chełm 
s k ą  w obecaości pos. Ś l i w i ń u k i e g o .  który 
domagał fię w d r o ż e n i a  k r o k ó w  w t e j  
s p r a w i e  i w n . e s i e n i a  i n t e r p e i a c y i .  
Obrady były ściile poufne. Dziś zajmie sie tą 
sprawą Koło polskie.

Wiodeń, 12 grOtta,.a.
„Czeskie Siowo“ aonosi z Wieania: F'ewien 

wybitny członek Koła polskiego pertraktował 
wczoraj z jedną osobistością z ministerstwa 
spraw zagranicznych w s p r a w i e  c h e ł m 
s k i e j .  Interwencja ta ze wzglądu na ostatnie 
domonstrac.ye we Lwowie okazała sią konieczną. 
W  ministerstwie spraw zagranicznych są sda- 
nia, że c h o d z i  tu o s p r a w ą  w e w n ę t r z 
ną  R c s y i  i p o d ł n g  t r a k t a t u  z r .  1818 
R o s y a  n i e  j e s t  o b o w i ą z a n a  t r a k t o 
w a ć  K r ó l e s t w o  P o l s k i e  j a k o  s a m o 
d z i e l n ą  i n i e r o z d z i e l n ą  c z ę ś ć  pal i  
s t w a r o s j j b k i e g o .

Budowa kanałów .
( le leronen..)

Wiedeń, 13 grudnia, 
N o w e l a  do  u s t a w y  k a n a ł o w e j  b ę 

d z i e  w n i e s i o n ą  na  d z i s i e j s z e m  po 
s i e d z e n i u  I z b y  p o s ł ó w .  Pierwotny ter-  
mi n  1C-1 e t n i  b u d o w y  k a n a ł u  galicyjskie
go w ostatniej chwili został r e s t y t u o w a n y  
d z i ę k i  s t a r a n i o m  K o ł a  p o l s k i e g o .  
Natomiast termin na roboty regulacyjne pi*e- 
dłużony został z 10 lat na 15 lat Za to pod w yż
s z o n o  sumę,  p r z e z n a c z o n ą  na b u d o 
w ę  k a n a ł u, regulację rzek i melioiacye % 300 
ru.Iionów na 340 milionów, z czego 40 milionów 
przypadło na roboty melioracyjne. ""
Roiriunie r .b t  na budowę kaa«ilu 

RraHót* — Granica Śląska.
Wiedeń. Wczoraj w południe nastąpiło r o z 

d a n i e  r o b ó t  d l a  b n d o w y  k a n & m  Kra
ków— Granica śliska. O b a  l o s y  III i IV 
p r z y z n a n o  f i r m i e  R o d a k o w s k i ,  Z a 
c h  a r y e w . c z ,  S o s n o w s k i ,  którjch oferta 
opiewała na 3,926.248 K.

P r z e w a l ę  t o k w f f l l  pekK u-rasfclcti.
(7  ekfonemf.

^  Wiedeń, 13 grudnia.
„Polnische Korrespondenz* donosi: Dnia 12 

b m. odbyła się trzecia z rzędu konfereucya 
pod przewodnictwem prezesa Bilińskiego między 
prezydyum Koła polskiego a reprezentantami 
klubu ruskiego. Na konfereucyi tej dalsze roko
wania zostały przerwane, ponieważ przedstawi
ciele kiubu ruskiego trwali i tym razem, jak 
poprzednio, przy swojem żądaniu, abj o żadnej 
kwestyi spornej z tytułu reformj wyborczej sej
mowej nie dyskutowano tak długo, ja* długo 
prezj dyum Kola polskiego nie wymieni ze swej 
strony s t o s u n k u  p r o c e n t o w e g o  ma n 
d a t ó w  s e j m o w y c h  r u s k i c h .

Reforma mundurków szkolnych.
( Telefwtem.)

Lwow. W sprawie z r e f o r m o w a n i a  i un- 
d n r ó w  u c z n i ó w  s z k ó ł  ś r e d n i c h  odDyła 
się tu wczoraj konfereneya, vr której oprócz 
członków Rady szkolnej kraj. wz!ęli udział za
proszeń i przez prezydyum Rady szkolnej krajo 
wej: Dr S e r b e ń s k i ,  lekarz miejski, prof. hy- 
gieny w seminaryum; dr K u 1 i n, lekarz, in
spektor hygieny i dyrektorowie szkół średnich: 
Michał R e  mb a c z  (1 szkoła realna), Józef 
N o g a j  (gimn, V) i di Karol P e t e l e n z ,  dy
rektor prywatnego gimnazyum we Lwowie. 
Z Krakowa wzięli udział delegaci do Rady 
szkolnej krajowej. Dyr. S o ł t y s i k  i redaktor 
K o n o p i ń s k i ,  oraz ayrektor gimn. św. Anny 
Leon K u l c z y ń s k i .  Za podstawę obrad przy
jęto opinię, ze m u n d u r  s z k o l n y ,  mimo stron 
ujemnych, o k a z a ł  s i ę  o tyle p o ż y t e c z 
nym,  że n a l e ż y  g o  n a d a l  u t r z y m a ć ,  a 
ty k o  zastanowić się trzeba, jakie ze względów 
hygieny w p r o w a d z r ć  n a l e ż y  w n i m 
z m i a n y .

Prawie wszyscy członkowie konferencyi wy
raz u pod tym względem swoie zdanie. Odczy
tano też opinię lwowskiego Towarzystwa lekar
skiego.

Zgodzouo się prawie jednomyślnie na zdanie, 
że mundur szkolny mniej pow inien krępować 
ruchy ucuiia, powin.en być mniej obcisły, niż 
dotąd. Zwłaszcza kołnierz powinien być leżący, 
a n.t stojący, podobnie, jak. noszą uczniowie 
prywatnego „lmnazjnn, Petelenza we Lwowie. 
Z kilku stron wyrażono zdanie, poparte przez 
lekarzy, że m n n d u i e k  p o w i n i e n  m i e ć  
k r ó j  m a r y n a r k i ,  a w talńp razie dzisiejsze 
płaszcze studenckie należałaby zaetąpić przez 
mniej krępujące ruchj ucznia paltoty. Poruszo
no też Kwestyę, czybr mundurek, względnie ma- 
rynaraa, nie mogła być rozpinana w klasie, a 
kołnierz od kuszmi nie mógł być leżący. W  związ
ku z tom poruszono wiele innvch kwestyj z za
kresu hygieny szkolnej.

Wynik obrad konferencyi przedłożony będzie 
pełnej Radzie szkolnej kraj., która w tej spra
nie poweźmie obowiązująca opinię.

Podnieciono przy tej sposobność:'; że Rada 
szKolna krajowa, zaprowadziwszy mnndnrki na

dwukrotne wezwanie Sejmu krajowego, obeonia 
samowładnie znosić ich nie może. _

Jyskusya budżetowa w Radzie 
państwa.
( Telefonem).

. Wkeaeń, 13 gruanin.
Na wczorttjSzem pusiedzeniu Izby posłów to

czyła się w dalszym ciągu dyskusya budżeto 
wa. Przemawiał w jej ciąga minister skarbu 
Z a l e s k i .

; Mmister skarou o budżecie.
Na wstępie swego przemówienia minister 

wspomniał o swoich wybitnych poprzednikach 
i mężach itanu, z których dwóch w Izbie po
słów rozwija skuteczną czynność polityczną, dwaj 
zaś zasiadają w Izbie panów. Minister uważa 
to za tragiczny los, że właśnie o j , który dotąd 
podczas swej czynności w różnyeb Jykusteryacb 
miał sposobność w roli pasywnej poznać wszyst
kie podatni, jakie istniej ą w państwie, teraz 
musi Dronić przedłożenia podatkowego, wniesio
nego przez swego poprzednika.

Jest zrozumiałem, że u a m i n i s t r a  skarbu 
w obecnej sytuacyi finansowej p r z y s z ł y  
c i ę ż k i e  t i o s k l  jak to juz oświadczył mini
ster w komisyi budżetowej, spodziewać się je
dnak naieży, że parlament te troski podzieli.

Flnar.se państwa w ostatnicn 10 latach
Minister podaje następnie o b r a z  syt na-  

c y i  f i n a n s o w e j  na podstawie cyfr i przed
stawia rozwój wydatków i dochodów w octa- 
tniem dziesięcioleciu.

W roku 1902 pi eliminowano 1690 milionów, 
o 34‘8 milionów więcej, w roku 1901. — 
W następnych latach rosną wydatki bardzo 
szybko. Wynoszą ono w roka 1903 ~ 17 3 2
milionów, w roku 1904 —  17tb miliony, w r. 
1905 — 1783 mil., w ronn 1906 — 1911 mii. 
Rok 1907 jest ważny w Listoryi łinansów. —  
Nagle podnoszą się wydatki o 262 miliony i 
p r z e k r a c z a m y  a r n g i  m i l i a r d .  Nastąpi
ło potem podwyższenie wydatków o 92 mi 
liony, potem o 297, dalej o 374, potem znowu
0 100. Teraz mamj mierne podwyższenie o 35 
milioLÓw i p r z y s z l i ś m y  do  t r z e c i e g o  
m i l i a r d a .  Dodać jednak trzeba, że w tym 0- 
kresie czasu wypadły waźue upaństwowienia 
kolejowe.

Co do dochodów, to w roku 1901 mieliśmy 
'adwyżKę 2o milionów, w roku l'J02 —  12 mi 

lionow, w roku 1903 ubytek 1,900.000, w roku 
1904 nadw/żktj 3 milionów, w roku 1905 nad
wyżkę 52 milionów. W roku 1906 dzięki ów
czesnej ostrożnej gospodarce otrzymaliśmy nad
wyżkę 146 milionów, które si. o wodowało wtedy, 
żt minister skarbu wyraził się: „Nie idzie nam 
tak źle“ .

Po tych jednak zrozumiałych objawach rado
ści przyszło gorzkie rozczarowanie. W r. 1907 
nadwyżka wynosiła t\lko 44 mil., w roku 1908 
14 milionów. P~tem nastąpił nagle skok w dół
1 ubytek 88 milionów.' W loku : 1910 ubytek 
wynosił 5 i óśm dziesiątych miliona. Na r. 19 LI 
wszystkie zamknięcia ni9 są oczywiście jeszcze 
dokładnie znane, tyle jednak powiedzieć można, 
że rok nie jest złym, ale liczye na świetne na
dzieje niema powodu.

NtilLn koron długów dziennie.
W ostatniem dziesięcioleciu naturalny rozwój 

dochodow z podatków był zadowalający i z wy
jątkiem sam, potrzebnych na upaństwowienie i 
z wyjątkiem nadzwyczajnych wydatków, byłby 
w śtanie pokryć ze zwiększonych dochodów po
datkowych nasze normalne, stale rosnące zapo
trzebowania. Musieliśmy atoli kilkakrotnie uda
wać się na drogę kredytu, może więcej, niż 
było pożądane. Minister podaje następnie zesta
wienie, odnoszące się do w z r o s t u  d ł u g ó w  
p a ń s t w o w y c h  i oświadcza, że bratto zwięk
szenie dłuqii państwowego wynosiło w osta- 
trsem 10-leciu 3600 milionów, a w i ę c  1 mi 
l i o n  d z i e n n i e ,  zaś netto wynosiło ono 3177 
milionów, po odtrąceniu 423 milionów, przezna
czonych na amortyzacyę. Go prawda, przypada 
1636 mil. na upaństwowienie fcolei.

Ekspanzya budżetu jest /.jawiskiam uniwer
salnym, przyczyną jej tkwi jużto we wzroście 
ludności, już tez przedstawia się ta ekspanzya 
jako specyficzny objaw parlamentai yznn, [wy
borcy bowiem uważają za najważniejsze zada
nie swoich przedstawicieli, aby przywieźli jakieś 
zdobycze do domu, a równoczesnia zastrzegają 
się przeciw wszelkiemu nowemu obciążenia. —  
Możnaby użyć na sharakteryzowanij tego sto
sunku takiego porównania: Izba obejmuje rolę 
‘■egc, któremu się wydaje, że musi szturmować 
do kas państwowych, podczas gdy rządowi przy
pada zadanie obrony tych kas. G5ypy się ten 
stosunek miał pogłębić, mógłby doprowadzić do 
uDolewama godnych następstw. Posłowie n|e 
powinni jednakże być tylko przedstawiciela'- i 
ljdn, ale także jego kierownikami, aby naród 
chronić przed tą katastrofą, którą Wywołałby 
nieporządek w gospodarce finansowej. Minister 
wskazuje na to, że gdy w iunych parlamentach 
wystąpiły podobne objawy, uznano z własnego 
popędn za rzecz konieczną nakreślić granice 
temn zrozumiałemu zresztą naporowi do pod
wyższania wydatków. Przypomina liczne rezo- 
meye, przyjęte w komisyi budżetowej z powo
du podwyih poszczególnych pozycyi budżetu.

Minister uważa za rzecz zrozumiałą i musi 
otwarcie przyznać, że mimo wydatków miliono
wych, j e s t e ś m y  na  w i e l u  p o l a c h  w t y  
1 o, tak na polu szkolnictwa wyższego i śred 
mego, jak kolejnictwa, budowy dróg i mostów, 
regulacji rzek, poczt i telefonów, popierania 
rękodzieł, publicznej opieki sanitarnej i Ł d.

Także w budżecie rolo etwa zaana pozycja me 
jest zadowalającą. Prc gniemy wzmocnić kultu 
ralną i gospodarczą siłr ludności, aby we współ
zawodnictwie z ludaim Europy zapewnić sobie 
godne miejsce " * . •

L DJdzeiu wygląda deficyt.
Minister wskazuje Ś  obciążenie, które wy

niknie wskutek poleps/snia materyainego bytu 
rankeyonaryuszy państ yowych, na przedłożenia 
w dziedzinie gospodarki wodnej i w sprawie 
rozszerzenia sieci koM lokalnych. Wszystkie 
te ateye są częścią k mieczne, częścią bardzo 
rentowne i poże ’ ane. jdkoro rząd chce zaini
cjować intenzywniejsz, politykę inwestycyjną 
na polu gorpodarczem,, to spełni tak samo in- 
teneye przedstawi ciels wa ludowego, jak swój 
własny dobrze zrozumiany obowiązek. Minister 
niczego bardziej nie prignie, jak tego, aby na
sze gojpcdarstwG, • nasza przemysłowa i rolni
cza działalność ożywiła się i doszła do roz
kwitu. A 1 rząi, a także parlament dopuściłby 
się zaniedbania najprymitywniejszych sVoLn 
obowiązków wobec ogóia, gdybyśmy mimo opi- 
sanuńo już powyżej położenia finansowego, po
szli che* o jeden krok dalej w wydatkach bez 
odpowiedniego na to pi krycia w podwyższeniu 
naszych dochodów państwowych. Najpierw po
krycie, a później now» wydatki, W  lamach 
bowiem naszego budżetu trzymiliaruowego, z 
Ktorego już wygląda dr/ f i  cyt ,  nie znajdziecie 
panowiB ani jednego g ..sza ani na wzrost ntSr- 
malnych wydatków, atń na te wielkie akcye, 
a to nawet wtedy, gdybyśmy się udali na dro- 
g 1 kredytu, ponieważ iie moglibyśmy w ra- 
mhch naszego budżetu pokryć oprocentowania 
zaciągniętych długów, a Mówca zwraca uwagę 
na to, jak wielkich ofiar wymaga zaciąganie 
nowych pożyczek, ofiary te obciążają genera
cje. Już stau kursu renty nakazuje tutaj jrk 
największą ostrożność i wstrzemięźliwość.

Chociaż tedy b u d ż e t  n i e  s t a r c z y  na 
w s z y s t k o ,  to jednak l i l y -  p a i s t w a  są 
z u p e ł n i e  do b r e .  Na polu przemysłu i rol
nictwa zaznaczyć trzeba znaczne polepszenie. 
j*aństwo nasze jest —  że użyję wyrazu han
dlowego —  „dobre“ , ais gospodarka finansowa 
musi być tak uregulowana, aby zapomocą in- 
ten żywnej polityki gospodarczej rozwinąć je
szcze bardziej siły państwa1

Poko; — I wydatki na armię.
Minister skarbu nie.- powinien się obawiać 

mówić rzeczy niemiłych Musi on, niestety, zrzec 
się szuKania popularności. Z pewnością wszyscy 
pragniemy, aby nasz państwowy i gospodarczy 
organi/m szedł drogą wielkiego rozwoju. Im 
bardziej zakrząfniemy się około tego, aby na
szej gospodarce zapewnić przypływ kolosalnych 
kapitałów, tem usilniej starać się także musimy
0 ochronę naszych dóbr. Za żadna cenę n ie  
p o w i n n i ś m y  r y z y k o w a ć  t e go ,  a b y  wo
j e n n e  w y d a r z e n i a  ' m o g ł y  z a k ł ó c i ć  
n a s z  r o z w ó j ,  aby całą pracę naszą mogła 
zniszczyć ogromna katastrofa. Tego możemy u- 
..iknąć tylko wtedy, jeżeli oparci na sunej armii 
. flocie zachowamy nasze stanowisko jaKO po
żądanego sojusznika, a groźnego przeciwnika. 
Chociaż wolno nam mieć nadzieję, że p o l i t y 
k a  p o k o j o w a  b ę d z i e  t r w a ł a ,  to jeanak 
we własnym dobrze zrozumianym interesie da j
my a r mi i  to,  c z e g o  e j  p o t r z e b a ,  aby 
użyczyła nam sknteczrej ochrony. Ciężary te 
możemy nważać za premię asekuracyjną, którą 
każdy, kto chce chronić swoje dobra, chętnie 
płaci, aby usirzed? się przed niespodziewaną 
katastnfą. Byłoby lekkomyślnem budować dom 
na wysokiej góLze, a szczędzić pieniędzy na gro- 
mochrony.

Nowe podatki —  innej drogi niema.
Z wszystkiego tego, Wysuka Jzho, wynika je

dna konkluzye. Oto, jeżeli ni 1 ." ,my zrztc się 
tych wszystkich pięknych projektów, jak pole
pszenie doli fu n k cjon a łyoszy państwowych, ak- 
cya na polu gospodarki wodnej, regulacyi uzeta, 
kolei lokalnych i innych inwestycyj —  to musi
my jak najprędzej p r z y s  ą p i ć  do u c h w a 
l e n i a  p i z e d ł o ż e ń  p o d a t k o w y c h .  Musi
my raz zdobyć się nr odwagę spojrzeć tej spra
wie proste w oczy i o t w a r c i e  p o w i e a z i e ć  
l ud  ośc i ,  że n i e m a  i n D e j  d r e g i ,  jak 
albo zrzec się wszelkiej ekspanzyi, co est 1 pe
wnością trudnem, albo rozszerzyć źródła podat
kowe. Mówca wjraża nadzieję, że powicdiJe 
mu się przy pomocy Izby rozwiązać ter proble
mat i u: yskać maximnm dochodu przy miuimum 
niezadowolenia.

Co do prowizorynm budżetowego, tu minister 
zgadza się na podwyższenie > rźyczki na koleje
1 telefony, gdyż bieżące d( :hody na to nie star
czą a jest nadzieja, że t« inw estycye zwiększą 
rentowność tycL przedsiębiorstw państwowych, 
Natomiast występuje minister przeciw uchwale
niu 3-milionowej pożyczki lu zapomogi z pow o
du klęsk elementarnych, gdyż dc budżetu na r. 
1912 wstawiono już tę pozjcyę , w .ęc  pożyczka 
jest zbyteczna, Zważyw szy, :e me będzie mo 
żna na czas załatwić przedłożenia rządowego, 
wniesionego w jesien ; -w sprawie kontyngentu 
spirytusowego na bieżący czasokres, w łączyła 
kom isya do prowizoryum budżetowego najw a
żniejsze postanowienia tego p. zedłożer.ia, wsku
tek czego takżo nowe gorzelnie m ogą otrzym ać 
kontyngent. Natomiast nie może się rząd zgo
dzić na wnioski, zgłoszone jako vota mniej
szości.

Polepienie płac nauczycieli.
Stosuje się to i do wniosków pp, Waidnera. 

Seitza i Pachera. Pojmuję zupełnie dobre chęci 
co do p o l e p s z e n i a  p o b o r ó w  n a u c z y 
c i e l i  I n d o w y c h  i w y d z i a ł o w y c h ,  aby 
st«n, któremu powierzamy nasz.j najmłodsze po

kolenie, bez trosn o chleb codzienny mógł peł
nić swój święty obowiązek. Ale proszę rozwa
żyć, że według naszej konstytncyi,' zadanie to 
należy do Sejmów i niebezpieczuen: byłoby, 
gdyby równouprawnione ciała parlamentarni 
państwa i krajów wchodziły sobie wzajemnie w 
drogę. W naszem życiu konstytncyjnem pow
stałby pi-zez to chaos. —  P a r l i  m e n t  mus i  
r i ę t  Śe  mo m z o s t a w i ć  s w e b o d ę  n- 
c h w a ł  w lym z a k r e s i e  d z i a ł a n i a ,  kto 
ry w myśl konsiytucy5 przysługuje Sejmowi. 
t G ł o s y :  1. środki?

Min. Ż ą  e s k i :  Do tego właśnie przechodzę 
Jeżeli jfdrak o to cfiodźi, by za pomocą orze- 
kazania funduszów państwowych przyczynić się 
do sanacyi finansów krajowych —  zadanie, któ
re jak najrycniej powinno być spełnione — 
to wszakże rząd przedłożył Wys. Izbie projekt 
ustawy, dążący do iego samego celu przy za
bezpieczeniu pokrycia. Proszę przyjąć to przed
łożenie za podstawę dc uchwał, ale muszę też 
prosić izbę, aby wreszcie porzuciła metodę wy
rywania jednej części z całego kompleksu tych 
spraw i nie wyprzedzała dokładnego rozważe
nia całej sprawy. Nie uchodzi za pomocą jedno
razowej operacyi Kredytowej pi zeznaczać janąć 
sunę na cel, który może Dyć uregulowany tylko 
w sposób trwały przez kompetentne czvnniai, 
co Izba, jak już mówiłem, w najbliższym czasie 
mogłaby przeprowadzić. Imieniem rządu oświad
czam więc, że r z ą d  n i e  m o ż e  s i ę  z g o d z i ć  
na  te w n i o s k i  m n i e j s z o ś c i ,  odrzucone 
także przez większość komisyi. Tak samo nie 
może się zgodzie na wniosek mniejszości p, Dia- 
manda, wniosek, który wywołaiby przewrót 
w naszym systemie podatków wódczanych Na 
ocenę jego hędziu czas podczas dyskusyi nad 
przedłożeniem wódcżauem.

' Minister kończy prośbą, by Izba przyjęła pro 
wizoryum budżetowe w brzmieniu kounsyi. (Żywe 
oklaski, brawa, mówca odbiera gratnlacToj.

Mowa pos. Jaworskieyo.
Pos. J a w o r s k i  przypomina oświadczenie 

prezesa Kola polskiego, źe Polacy glosować bę
dą za pr iwizoryum budżetowen. Stanowisko tc 
odpowiada tradycji i programowi “ Koła pol
skiego. Program żyjących w Ąustryi Polakow 
zawiera rozwiązanie zagadnienia, jaką politykę 
uprawiać powinien aaród, który przez setki lat 
tworzył samodzielne państwo i samodzielność 
tę stracił. Snrawa 10 dawro przez nas zusłala 
rozstrzygniętą, a rozstrzygnięcie w prakfvcznej 
polityce przeprowadziliśmy z nieubłaganą kon- 
sekwencyą. Nie czynimy różnic między polity
ką polską a dynastyczną polityką państwową. 
Prowadzimy jedynie narodową polską politykę, 
ale ta polityka polega na tem, że dochodzimy 
do zaspokojenia naszych potrzeb narodowych 
pi zez pańsiwo, u.e zaś wbrew państwa (Pota
kiwania na ławach polskich). Dlatego jest na
szym najzy wotmejszym interesem politycznvm 
we wsąystkiem przyczyniać się do wzmocnienia 
stanowiska mocarstwowego państwa (Potakiwa
nia na ławach polskich). --?!??*

To stanowisko, dyktowane rozsądkiem polity
cznym, ułatwionem nam jest przez to, że uwa
żamy za nasz obowiązek okazywanie monarsze 
uczuć najżywszej wdzięczności. (Oklaski u Po
laków). Z tego stanowiska dochodzimy do na
szych celów narodowych przez państwo, osądza
my wszelkie sprawy i według zasad takiej po
lityki stosujemy też wszystkie msze kroki —  
Uzasadnione potrzeby państroa nie spotykają u 
na? oporu. Ale z tem samem prawem domaga
my się, aby państwo popierało naszą kulturę i 
materialny dobrobyt W  danej chwili na pier
wszy plan naszych żądań postawiliśmy s p r a 
wę  k a n a ł o w ą ,  w z m o c n i e n i e  f i n a n s ó w  
k r a j o w y c h  i r o z s z e r z e n i e  s i e c i  k o 
l e i  l o k a l n y c h .  Spodziewamy się i oczekuje
my w ufności w obietnice rządu, że te najży
wotniejsze interesy naszego kraju pomyślnie Dę- 
dą załatwione. 1

Linia zasadnicza naszej polityki, uznana w 
i.ełni przez nasz naród, stała się przekonaniem 
ludu. Nasz klub obejmuje reprezentację wszy st- 
kich warstw, wszystkich interesów, wszystkich 
zawodów. Ekonomiczne i socjalne różnice zdań, 
nie odwiodą nas od naszej linii politycznej, po 
nieważ jako reprezentanci narodu nasze stano
wisko w parlamencie austryackim możemy umo- 

nić iedynic postępowaniem solidarnem. "Świa
domi jesteśmy trudności, jakie spotykać musi 
my na as szej drodze. Pełni świadomości na
szych obowiązków państwowych, nm damy się 
żadnymi względaiui zachwiać w naszej niezłom
nej m i ł o ś c i  i p r z y w i ą z a n i u  do naszych 
w s p ó ł r o d a k ó w ,  k t ó r z y  ż y j ą  pod pa 
u o w a n i e m  p r u s k i e m  i r o s y j s k i e m .  — 
(Oklaski na ławach polskich) Inne trudności 
spotkamy, jeżeli rozważymy, że całe państwo 
specjalnie od czasc wprowadzenia ogólnego rć 
wnego prawa wyborczego znajduje się w sta- 
dyum1 p r z e w r o t u  pod względem gospodar
czym 1 socjalnym Nic jaśniej nie wskazuje na 
słuszność tego zaDatrj wania, jak dyskusje i u- 
chwały Izby i komisyi w kwestyi drożyźuiauej. 
Mogliśmy się p-zekonać, że z zasad, poruszo
nych z okazji ayskusyi drożyźnianej, na któ
rych opiera się c*ua organizacya gospodarcza i 
socyalna, nie może być oderwany ani jeden 
punkt,

Dlatego powzięte uchwały o ile są możliwe 
do przeprowadzenia, mają znaczenie środków 
zapobiegawczych. W  gruncio rzeczy brak su
miennemu politykowi ogólnej oryentacyi o li
niach, po których porusza się rozwój gospodar
czy i socyalny. Zdaniem mówcy w sytuacyi 
obecnej ani idea przeciwieństwa między kapi
tałem a pracą, ani idea konfliktu między inte
resami agrarnymi a przemysłowymi, nie może 
posłnżyć do zoryentowania się. O wiele bar 
dziej zrozamiałemi stają się obecne prądy, je

żeli wychodzi się z punktu zapatrywania, w jaki 
sposób samodzielność pracy najlepiej może być 
chronioną i rozwiać się. l e c  5wielki proces 
przewrotu także i nam daje się odczuwać. Je
dnakże i ten nacz uaział z konieczności w tym 
procesie me spowoduje błędu i nie skłoni rad 
do opuszczeń” drogi polityki, która nam naka
zuje w tej Izbie występować jako stronnictwo 
jednolite narodowe i utrzymujące państwo. Je 
żeli mówi się o agrarnym, o przemysłowym czy 
tez innym podobnym programie, to można rozn 
mieć poa tem tylko myśl, służącą do . jęcia nie
zliczonych faktów.

Myśl, idea wyrosła wprawdzie z podstawy 
realnej, jest jednakże tworem wyłącznie ducho
wym, żadną rzeczywistością. Bez idei utonęli
byśmy w chaosie faktów. Idea słaży za wy
tyczną, działa owocooajme, ale n e  istnieje w 
rzeczywistości i dlatego jest tylko zmorą, jeżeli 
się mówi o agrarnem albc przemysiowem pań 
słw?e, stworzonem przez pisarzy socyalno-demo* 
kraiycznych jako o czemś, jeżeli już nie egzy
stuj ącem, to przecież o czemś możliwem. Rze
czywistość obejmować będzie zawsze tylko nie
zliczone roźnoiodne takty, wśród których w 
interesie porządku potrzeba zawrzeć kompromis 
i odnowiuć go, s więc umowę między rozmaitemi 
zapatry waniami i interesamj. Pojawienie się no
wych .aktów, .lowycL prądów, prowadzi do po 
rzucenia dotychczasowych Jdei i stwonzema no 
wych.

Josteśmy ooecnie świadkami powstania takich 
nowych ptądów Mówca • wiązi w tem walkę 
o obronę względnie o zdobycie - samodzielności 
pracy. Że swego stanowiska konserwatywnego 
wita tę ideę najgoręcej, gdyż widzi w em usu
nięcie konfliktu między miejską a wiejską lu
dnością, połączenie sił rękodzielników i rolników 
dla utrzymania czy też zdobycia samodzielności.

Niczem innem, jak iaeą jest także tak z ram  
n a r o d o w a  u g o d a .  Jeżeli rozumie się pod 
tem tylko choćby na pewien czas obliczone za
wieszenie walki miedzy konkurującymi, żyjącj- 
mi i posiadającymi siłę ekspau3yi narodami, to
jest to błędem. Jest również utopią,' jeżeli do 
tak zwanej ugody wciągnąć się chce ideowe 
części składowe dóbr narodu.. Nie ma sądnego 
narodu, któryby mógł zrezygnować z tego, co 
zakorzenili się w jego uczuciach, w jego tra
dycji i w h'story;, tworząci; jego sławę. (Po 
takiwania na ławach polskich). Ugoda narudo- 
wa może więc postanawiać jedynie grcnice for* 
malue, lecz granice dla nietamowanego dalsze
go rozwoju w uporządkowanam państwie, takie 
granice są konieczne jeżeli państwo me ma się 
przemienić w otćz wojenny i kultura niomt. być 
skazaną na zagładę. Do takie; ugody jesteśmy 
gotowi z drugim narodem, zamieszkującym nasz 
kraj. Ale wychodzimy tu z zasady, że przy n- 
mawianiu się udział trzeciego czynnika jest zu 
pełnie wykluczony (Potakiwania na ławach 
polski'h). Dotychczasowe oświadczenia rząd a u- 
prawniają na? do wniosku, 'że rząd bezpartyj
ne traktować będzie potrzeby naszego kraju. 
W  nadziei, że : za temi oświadczeniami pójdą 
czyny, jesteśmy gotowi rząd popierać.

Przemawiało jeszcze kilkunastu posłów, po- 
czem dyskusyę generalną zamknięto. Mówcami 
generalnymi wybrano T u s e r a  i P r a s z k a .

Następne posiedzenie dziś o godzinie 11 rano.

Po mewie Zaleskiego. ’
( Telefonemj

Wieaeń, 13 grudnia, ;
Wczoraj ukończono generalną dyskusyę nad 

prowizoryum budżetowem. Punktem kulminacyj
nym dyskusyi była pierwsza mowa Z a l e s k i e -  
g o, jako ministra skarbu," któ-a wywołała w 
Izbie posłów wielkie zajęcie, z powoda szeregu 
ciekawych i znamiennych ustęnuw. Zaieski wy
kazał, że w ostatnich 10 latach państwo zacią
gało co dzień 1 milion długów. Mimoto. Zale
ski przyznał, że zamierzone obecnie inwestycye 
drogowe i kolejowe są nadzwyczaj ważne i mu
szą być przeprowadzone.'

„N. Fr. P-esse“ podnosi ten astęp mewy, w 
którym Z a i e s k i  o s t r z e g a ł  p z e d  w o j 
ną,  ktoraby zniszczyła wszystkie owoce poko
ju i spowodowałaby f i n a n s o w ą  k a t a s t r o  
f ę  A u s t r y i .  Dziennik w.dzi w tem oddźwi ęk  
o s t a t n i e j  R a d y  m i i i s t r ó w  i z a j ś ć  na 
n a c z e l n e m , s t a n o w i s k  u w z a r z ą d z i e  
ar mi i .

Szczególną uwagę zwrócił ten nstęp, w któ* 
ryn. Zaleski, występując przeciw wnioskowi 
Waidnera i Pachera, bronił autonomii i kompe
tencji Sejmów. Jestto pierwszy wypadek, w 
którym z ławy ministeiyalnej z taką stanów 
czością bronione Sejmów i ich kompetencji au
tonomicznej.

Z w o ł a n i e  d e l e g a o y j .
(lelegr. „N. Reformy-).

Wiedeń. „Wiener ^tg* ogłasza najwyższe pismo 
własnoręczne cesarza do ministra spraw zagra
nicznych A e b r e n t h a l a  i obu ministrów 
wspólnych, z w o ł u j ą c e  d e l e g a c j e  na d. 
28 grudnia do Wiednia.

A W a i J L  f i f t & S O W y n
(Tel. rN, R).eformy‘

Wiedeń, 13 grudnia 
- Komisya dla spraw urzędniczych obradowała 
w dalszym ciągu nad pragmatyką służbową, a 
mianowicie nad rozdziałami w sprawi i p ł a c  i 
a w a n e n  c z a s o w e g o .'P a ra g r a f 59 przyjęto 
z dodatkiem, że p r o w i z o r y c z n i  u r z e d n i  
c y  00  do  a w a n s u  maj ę  b y ć  z r ó w n a n i  
z u r z ę d n i k a m i  d e f i n i t y w n y m i .  Przy 
paragr. 60 postanowiono na wniosek pos W a* 
Do i « ,  że adjutum dla praktykantów z wykształ
ceniem średniem albo wyższem ma wynosić
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1200 koron, dla innych praktykantów 8C0 kor 
rocznie. Długa dyskusya wywiązała się nad pa 
rag raf eu 78, doty czącym szematn piąc n gmj 
orzą niczycn i awansn czasowego oraz pizepi- 
lanego wykształcenia szkolnego. Sprawozdawca 
W t b e r  zaproponował, aby ze względu na wa- 
tnośc, trudność i odpowiedzialność służby poje 
dynczo kategorye urzędników państwowych w 
drodze rozporządzenia w.ączono w wyzszą gr:> 
pę awansn. Pc3eł G I o e c k 1 żądał, cby ukoń
czenie seminarym nauczycielskiego uważane zp, 
okończunid izkoiy średniej. Poseł C e c h  żąda), 
aby urzęlnikow kasowych wciągnąć w grupę 
wykształcenia szkół średnich, t. j. w jicz jć  ich 
do kutegoryi „c*. Poseł K e m e t e r  zapropono
wał, aby a w a n s  c z a s o w y  n a s t ę p o w a ł  
w e d ł u g  t r z e c h  gr®P-  wykształcenie akade
mickie, inne gałęz.e służby i orzęan :y manipu- 
cyjni kancelaryjni. Poseł J e r z a b e k  żądał, 
aby za szkoły śrecnie uznano te, których ukoń 
czen e upoważnia do jednorocznej ochotniczej 
służby wojskowej.

Minister jpraw wewnętrznych H t m u i d  o- 
mawiał z a s a d y ,  na k t ó r y c h  ma b y ć  op a r
t y  a w a n s  c z a s o w y .

w pierwszej linii idzie o to, aly przy za 
chowania systemu rang urzędnikom niższych 
rang zapewnić awans. Wniosek WaDera byłby 
r&c*ej wprowadzeniem braku zasady, gdyż by
łoby trudno osądzić w 'rodzę rozporządzenia 
aióre działy służby są specjalnie ważne i od
powiedzialne. Wniosek Kemetera zawiera wiele 
nierówności, a jego przeprowadzenie wymaga
łoby 23 mmonow koron rocznie, który to wy
datek wobec sytuacji finansowej państwa jest 
niemożliwy. Co do wniosku Glockla zauwazy* 
minister, że seminarya i akademie handlowe 
jnż dzisiaj są zrównane ze szkołami średmemi 
Wobec wniosku Cecha podniósł minister, że 
w szemacie przedłożenia rządowego chodzi tyl
ko o awans minimalny. Tam, gdzie stosunki 
awansowe na razie są lepsze, nie tylko nic się 
nie zmieni, ale się poprawi, a tam, gdzie są 
gorsze, będz;e można poprawić je przez odpo- 
wiedne zarząuzen.a organizatorskie o wieie le
piej- n«ż to przewiduje szeniat minimalny.

Na tem obrady przerwano

P o s i e d z e n i e *  budżetowe podgórskiej Kady 
mińskiej o godz. 6 wieczór.

v Vy s 1 a wa  g w i a z d k o w a  w duma Tawzrzy- 
stwa technicznego (ul. Straszewskiego 1. 28).

W y s t a w a  w Tow. .sztuk pięknych otwarta ed 
gna*. 11 óo 4 po południu.

W y b t a * ’ a sztnki r  Pow. Związku artyBtów 
(pałac Spii&i) otwarta od godz. S rano do 6 wiecz. 
(od 4  do 6 przy oświetleniu elektrycznem).

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „S raceńcy"

Klęska Włochów pod Derną.
(lelegr. „N, Re fot my*%■

Kedyolan. „Aranti* donosi* W rzymskich ko
łach wojskowych rozpowszechnioną jest wiado
mość, że onegdaj przyszło pod T>erną do wiel
kiej bitwy, w której po stronie włoskiej 500 
źołnu rzy zginęło.

KonjtantynoDol. Według n&deszłych tu wia
domość? z Demy, Włosi ponieśli tam onegoaj 
wielką klęskę. Turcy zdobyli wiele armat i kil- 
kaset sztuk bron.1

K r o n i k a .
Kraków, środa 13 gTudnia.

K a l e n d a r z y k  K o ś c i e l n y :  Łucyf, Otylii 
i Eugeniusza.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 
słońca o godz. 7 min. 32 ; zachód o godz. 3 m. 36; 
długość dnia godzin 8 min. 04.

P r o g n o z a  s t a c j i  m e t e o r o l o g i c z n e j  
w W i e d n i u :  Zmiennie, pózAiej uby-tek ciepłoty, 
niepewnie, Zachodnie mierne wiatry.

T e a t r  m l e j : k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o :  
.Legion".

P o s i e d z e n i e  naakowe krasowstiego Tow 
lekarskiego w Domu lekarskim (Radziwiłłowska, 4 ) 
• godz. 6 wieczór.

O d e z y t  p. Balickiego, „u  Jypr/anie Norwi
dzie* w lokalu „Straży polskiej" (ul. Flory«ńska, 
1, I  p.) o gudz. 7 wieczór

Koncekrrcya księcia biskupa krakowskiego 
W Rzymie, W  skład deputacyi Rady miejskiej kra 
kowskiej na uroczystość kon, ekipcyi ks. Sapiehy 
na hisEupa krakowskiego zaproszeni zostali: wice 
prezydent miasta dr Hemyk Szaraki, radcy miej
scy dr Ernest Bandrowski, Jan Kanty Fedorowicz 
i dr Julian Nowak. Jako rejrezentant kongregacji 
knpieckiej wyjeżdża do R-ymu radca miejski August 
Porębski.

Oprócz deiegacji Rady miejskiej wyjeżdża do 
Rzymu n. nieczystość także grono obywateli z Kra
kowa.

Konsekracya ks. Sapiehy naznaczona, jest na nie
dzielę 17 b. m. o golz. 81/* rano w kaplicy Sykstyń- 
skiej, Papież konsekrować będzie równocześnie kar
dynała dyakona, który zostanie kardynałem bi°ku- 
pem tytułu św. Sabiny, arcytistupa z zakonu Ka 
pneynów i księcia biskupa krakowskiego. Doput&cye 
zbii ra się już o godz. 8 w sali Ducale, skąd ra
zem się udadzą na rozpoczęcie .'eremonii do kaplioy 
Sykstyńskiej. Po ukończonej uroczystości będą trzej 
nowo Konsekrowani biskupi na śniadaniu n 'pa
pieża. Potem będzie papież przyjmował o s o d j ,  to
warzyszące uowokansekrowanym. Do orszaku ks. 
Sapiehy należeć będą oprócz ks. biskupa Nowaka 
dwaj delegowani z kapituły krakowsHej kanonicy 
ks. Chotkowski I ks. Wądolny, a nadto z ducho
wieństwa; księża Frtlek, Podwiń i Rychlak.

Nowo konsekrowany ks. biskup zamierza czas 
pewien opędzić w jednym z klasztorów w Szwaj
carii. Ingres do Krakowa odbędzie się dopiero 
w lutym loku przyszłego.

Porządek dzienny pusiedzenia Rady miejskiej,
które się odbędzie we czwartek 14 b. m. o godz. 
5 po południu w sali zebrań Tow. wzaj. ubezpie
czeń, obejmuje następujące sprawy: 1) wnioski w 
sprawie przyjęcia oferty p. Antoniego Tabora, maj
stra szewskiego, na dostawę butów dla straży po
żarnej miejsKiej i zakiauu czyszczenia miasta na 
najoliższe trzy lata; 2) wnioski w sprawie poży
czki na bndowę Akademii handlowej; 3) wnioski 
w oprawie regn'acyi „W olnicy" i uporządkowania 
ul. Augustyanskiej, w sprawie regulacyi ni. Sana
torskiej, reasumpcyi uchwały co do otwarcia ulicy, 
mającej łączjć nl. Grabowskiego z nl. Michałow 
skiego; 4) w sprawie ustawy o budowie K nałów 
domowych i łączenie Ich z kanałami miejskimi; 5) 
wnioBki w sprawie parcelacyi gruntów poforteez- 
nyeh; 6) wnioski w sprawie budowy bud; nków sa
nitarnych; 7) wnioski w sprawie przebudowy domu 
ogrodnika miejskiego.

Po posiedzeniu jawnemj odbędzie się posiedzenie 
tajne, na Ltórem rozpatrzone będzie yotum mniej
szości w sprawie sprzedaży gruntów pofortyfika- 
cyjnyęjr.

Wybory do Izby handlowej i przemysłowej.
Delegaci kongregacji kupieckiej, wchodzący w ckład 
chrześcijańskiego komitetu agiłatycyjnego dla wy
borów do krakowskiej Izby handlęwej i przemy
słowej, przedstawili do kompromisu kandyaatory 
na członków Izby pp : Jana Kantego Federowiezt 
i LuawiKa H_ls_iego, ze. delegaci rękodzielników 
w tymże komitecie przedstawili kandydaturę p. Jó
zefa Góreckiego.

Z klubu sportowego. „Craco^ia" donoszą nam,
iż prace przygotowawcze nad torem ślizgawkowym 
w Parku krakowskim są na ukończenia, tak, iż i  
pierwszym slin:ejszyn mrozem tor oddany będzie 
do użytku naszych łyżwiarzy. Osoby, pragnące z 
niego korzystać, powinny się zapatrzyć w zapro

sztn ii (karty uczestnictwa) i ctlznaD ślizgawkowe 
klubu, po które należy się zgłaszać od godziny 6 
do pół do 8 wieczór w biurach klubu przy ulicy 
Zgoda l i p ,  , •

Ńa podstawie kart uczestnictwa nabywać można 
biiety . sionowu familijne: dla pierwszej osoby w
cenie 6 koron, dla następnych po 4  korony. B ile
ty ozonowe dla członków i uczestników po 4  kor. 
Wstęp na 'lizguwkę 30 hal., w jzasie końce sów 
(środa, sobota i niedziela) 50 halerzy; członkowie 
i dzieci płacą 20 ńal. bez względu na koncerty.—  
Na miejsca znajdować sięT będzie obficie zaopatrzo 
ny bufet, pozostający pod dozorem zarządu klubu.

Oóczyt dra Sobeskleyo. Dzisiaj wieczór o godz. 
6 w as i 62 Col, Nor. wygłosi dr Soóeski ostatni 
odczyt z zapowiedzianego'ęyklu. Odczyt ter będzie 
stanowił odrębną całość, tak, że osoby, które nie 
wysłuchały dwa poprzeJftjcb, mogę z zajęciem 
i z korzyścią wysłuchać odczytu o „Artyście i filo
zofie". =.

Związek ©Konom.czny- urzędników, piofesordw 
i nauczycieli przypomina swoim członsom, ze tor- 
mir zamówiona na karpie upływa z dniem 16 b. 
rt. Zgłoszenia przyjmuje się w iokala Związku 
(Szewska 21, I p.) od godziny 6 do 8 wieczorem.

Z kroniki policyjnej w Podgórzu. W czoraj a- 
resztowała polieya podgórska 18-Jetniego Józefa 
Gn i . c i r ,  nałogowego zloJzięja, za kradzież towa
rów galanteryjnych z gabilotki sklepowej' p. Grii- 
neia przy nl. Krakowskiej.

Niewyśleazeni dotąa b, rawcy usiłowali s:ę wła
mać do handln p. P*ekly w Rynku podgórskim. —  
Włamywacze, którzy wykopali jdź wielki otwór 
pod drzwiami wchodowemif zoióali wcza., * jeszcze 
spioszeni. • ,

P r o c e s  I w c w s k i C h  s t u d e n t ó w  
o  s z p i e g o s t w o .

W  ubibgłą sobotę rozpoczął się przed Badem 
wojskowym w Kijowie prgy drzwiach zunkiięty ch 
głośny proce i przeciw ośmiu Polakom, oskarżonym 

_szpiegostwo na r-,ecz Austryi". —  Oskarżeni 
są rządca dóbr ołyckicn ks. Ferdynanda Radzi
wiłła p. Bolesław K c r a t k i e w i c z ,  rządca dóbr 
hr. Stanisława Dunin Karwickiego p. Józef Ł ę - 
H w i k i ,  leśniczy dóbr tr. Władysława Brani- 
ckiegc p. Jan J u r k o w s t i  f p. Kazimierz C hrza- 
n o w s k i ,  o^az wychowańcy lwowskiej krajowej 
szkoły leśnictwa pp . ?Qazimitrz D ą b r o w s k i ,  
Czesław Z a r z y c k i ,  Bolesław J a c K o w s K i  i 
Stanisław S k o w r o n .  Pp. Lękawski i Skowron 
są poddanymi austryackiml, Chrzanowski i Jur
kowski —  niemieckimi, reszta podpądnycn —  to 
poddani rosyjscy.

Akt oskarżenia, z*rznca pods^dnym, iż „świadu- 
mie i po poprzedniem porozumieniu się", ze po
średnictwem lwowskiej szkoły leśnictwa dostar
czyli generalnemu sztabowi anatryackiemu szcze- 
gółowycn planów tej części Wołynia, którą zajmu
ją posiadłości ks. Radziwiłła i hr. Dunin Karwi- 
ckiego.

Cała sprawa ta powstała z powoda wypracowań 
praktycznych wychowańców szkoły ieśntj, którzy 
w myśl §§ 39, 41, 42, 43 instrukcji szkolnej o- 
bowiązani są przedstawiać dyrekcji plany i spra
wozdania ze swej działalności wakacyjnej.

Latem 1910 roku pułkownik sztaba kijowskiego 
Galin otrzymał „agencyjną" (a zatem przez szpie
gów rosyjskicn) w.aaomość, że rząd anBtryacki or
ganizuje systematyczne szpiegostwo zapomocą stu
dentów i,zkół rolniczych. —  Wiadomość ta oparta 
była na następujących d ^ ych ; 1) oDywateie ziem
scy Polacy Wołynia, Podola i Ukrainy „porozu
miewają się" z dyrełjcyą lwowskiej szkoły leśnej, 
przyczem angażują studentów, płacąc im 50 gul
denów miesięcznie; 2) szkoła wkłada na delegowa
nych wychowańców obowiązek nadsyłaniu planów 
i opisów odnośnych miejscowości; 3) rętopisy i 
plany studentów przesyłane są przez pocztę; 4) dy
rektor szkoły krajowej odsyła zbierane przez wy

chowańców m&teryały dc instytutu wojskowo-geo 
graficznego w Wiedniu, ten zaś ostatni nżywa ich 
dr sporządzenia wielkiego piana Rosyi i wreszcie 
6 ) za najlepsze prace delegowani studenci otrzy
mują od rządu aust/y&Criego odznaczenia (ordery) 
dwóch stopni. *

Policy u cywilna nie znalazła dostatecznych pod 
eUw dla dochodzenia. Wzięła je  w swoje ręce ge
nialna rosyjska iandarmerya. Z i«znań wołyńskich 
chłopów, z natury rzeczy zarażonych przez Ławrę 
Poczajowską, okazało się, iż w Fołonnem zbierają 
się nocami „pany i panoczki" i ćwiczą się w strze
laniu, że p. Łękawskf mormował oadział z 40 leśni
ków zbrojnych, że wreszcie ten sam p. Lękawski 
konfibkuje n kłns*wnil£ów chłopów wiatrówki i za
kłada arsenał na wyp .dek powstania po’ sklep" ..

Te wszystkie kwiatki zandarmskiej mnzy twór 
czej akt oskarżenia delikatnie ominął. Jako matę- 
ryał rzeczowy wysunął natomiast inne dane. Pod
czas rewizji dokonanej w października nb. toku u 
osk.rżonego 1 ękuwskiego znilezJono szereg listów, 
pisanych przez dyrektora lwowskiej sokoły leśnej 
p. Motoczyńn-lego, tudzież prof. tej sztoły p. Sta
nisława Goko owskłego. W  latach tych była mowa
0 wysli.niu wychowańców »zkoły leśnej na zajęcia 
wakacyjne, o warunkach 1 t. d. P. Sokołowski po
lecał również b. wychowańca szkoły p. Zarzyckiogo, 
który jako już dyplomowany leśnik miał prowadzić 
kontrolę nad pracami studentów. Nic, absolutnie 
nic, coby mogłe świadczyć o Istnienia jakiegoś bo
daj luźnego związku delegowanej młodzieży z n- 
stryaokiemi sfepami wojskowemi, w ekonfiskowa- 
nych listach niema. Ale dobra wola rosyjskich żan
darmów na wszystko ma Tadę. W fakcie przyjazdć 
dyplomowanego leśnika dojrzeli oni istnienie „spe- 
cyalntj organizacyi", a z trzech niewinnych lis.ów 
wiedeńskiej firmy Nenhoffera 1 ekspedytora z Bro
dów SacbBa, donoszących o wysłania do majątków 
hr. Danina Karwickiego instrumentów mierniczych, 
zrobiono niezbity dowód bezpośrednich stosunków 
oskarżonych z wiedeńskim sztabem generalnym.

Jednocześnie żandarmi wysryil, że w ołyckim
1 cmiclńskim majątku ’ ks. Radziwiłła zaproszeni 
przez rządcę p. Karaś! :iewlcza studenci lwowski ij 
szkeły leśnej Korotki i Zdrojkowski pod kierun
kiem leśnika Chrzanowskiego dokonali pomiarów, 
piany zaś zdążyli wysłać do Lwowa, -sami jednak 
mieli czas wyjechać. I  tu aresztowano pozostałych 
w ki. ju pp. Karaśkiewicza i Chrzanowskiego pod 
zarzutem zbrodni dokonanego szpiegostwa.' -

Znawcy orzeKl), i we wszystkich skonfiskowa
nych przez żandarmeryę planacn nie ma żadnych 
danych, z których możnaby zdobyć informacje stra
tegiczne.

świadkowfe, głćwnie chłopi, nie wiele mają do 
powiedzenia. W  oskarżenia tą i „austrjackie pie
niądze".,. przekaz na sto koron, stanowiące stypen- 
dynm, przyznane Skowronowi przez Wyaział kra
jowy we Lwowie.

Oskarżonych bronią wybitni adwokaci, między 
innymi mec. Wróblewski z Wilna. '

świadczy si»j przeciw projektowi zbliżenia sau 
stro-roayjdkiwgo.

SucbouiUiiow nabi«(p«ą Shaiiona,
Petersburg. Kokowcew udaje sią do Liwa- 

dyi, jak słychać, w sprawie perskiej. K.ążą po
głoski, że minister wojny S u c h o m l i L O w  ma 
wkrótce ustąpić i ma zostać g e n e r ał-g u b e r- 
n a t o r e m  w a r s z a w s k i m  w miejsce Skał- 
oria, który ma być powołany do Rady stanu. 

Mii_isterstwo wojny ma objąć szef wojskowego 
okręgu kijowskiego generał-lejtnant Iwanow.

S m  uniirer&ytoty
Budapeszt. Komisya szkolna Izby posłów przy

jęła ustawę o utworzenia unwersytetów w Presz- 
burgr i Debreczynie. ^

Strzały włoskie ao jngle^s&iego 
okrętu.

Paiyz. Kapitan przybyłego do Manyiii okrętu 
angielskiego „Goiwarth" opowiaaa, że ao okrę
tu dał na Morzu Czerwonein włoski krążownik 
kilka strzałów. Włosi, spostrzegłszy pomyłkę, 
przeprosili kapitana *

Sorosacya ^ lady uch.
Bdlhl. Wczoraj odDyJa się koronacja króla 

angielskiego* na cesarza Indyi. Król ogłosił, że 
siedziba rządn państwa indyjskiego będzie prze 
niesioną z Kalkuty do Delhi.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
M io h ł i i  K o n o p i ń s k i .

Lncis |thtt|ndnyct
Jraatw, 12 grndni»,; 

H0TEa BELYEI/ERE, nl. Basztowa, Ż7, w pobliżu dwor
ca 'miej. (p ikoje od 2 k ,< n. Łazienki, rstaurreja i 

iarnia ea miejscu): di Stanisław Wittok z Ź bns, 
dr S. Nertzl z BunOT,ska, arohit. £ arn »u Róźecki, Ka
rol Kott z Wiednia, inż. Józef Żagański z żoną Ka!- 

aryi, inż. Lee Krasiński z żoną z Saohei, Stani.ław 
Rlsz z Lobozyo, Karo, Lekcstaj z Nowego Targu, Józel 
T'att c Wieliczki, Mikołaj Wyiyk, wski z Rozwadowa, 
Maurycy Krug z Przemyśla, Kdward Zaleski z Kowalon- 
ki, Frano—zsa Futner, Herrnap Kumpraaun z Drezna, 
Herman Kudicl z Berlina, Eliza Ro?enfelsrn z Ham
burga. ■ * -•  •-------- - - « —

T e l c e r g r a i
i dnia 13 grudnia.

LWÓW. Namiestnik poduczył kierownictwo staro
stwa w Mościskach sekretarzowi namiestnictwa Ta-, 
denszowi Gawrońskiemu.

Wiedeń. „W ienei Ztg“ egłasza obwleszozeuie 
ministerstwa spraw we >rnętrznych w sprawie urzą
dzeń !a nowego starcatwa w G alicji z siedzibą urzo- 
dową w Radzlechowio. '  - - • -  —  —

Wremfa'1 & dr Bchk-zyńsklm.
Pi tersburg. „Nuw. Wremia" atakuje oslro 

namies*Lika Bobrzańskiego, w ktoregc antira- 
skich (czytaj: antirosyjskich) krokach widzi 
zemstę za oderwanie Chełmszczyzny i oświad
cza, że wobec tego opinia publiczna Rosji o

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 12 grudnia. Kursa giełdy wiedeńskiej: I >  

■>: aj prooeutuwc: austryaokGgo siułada irrsdytowego 
■ obL yto. i  loku 1880 3-v*o 297*—. Aaitecyasiego zakładu 
fcudyti s Ó bl. pro. ■’ r. 188S 3-prc, 275*óO. L.igui, Du 
naju a 1370 t, 100 sir, J-n >, 810*—, Vr w , Banku hip 
po 100 sb ó-pró 2d8-26. Pożyofc* ierb. m, po 100 it 
ł-pro 1-ti ),W* ‘sprooentowu Bu' rpe... dńskie (Builicą' 
6 złr. 37*50 Zazł. kred. dla h. I p. po J00 iłr. 611*—
Ji* ry s/r, 40 m. k. l«i>*—, Loi”  m. Kra n ra 20 iż.
1 JO*— *. Poiyczku jo, Lnb.any 20 zł. 8 4 —, F0 Iffy 40 zł. 
r.. konw. -*—. Czerw, krz; ia  austr. tow. 1C zł. 73*78. 
czerw, krzyża . , g .  Tofl, 5 nr, 47*—. Lozy !nnd. 
aroyałięcia Rulolfa 10 tir. Łslma 40 alr. a ,
2ba' - .  Si .Hde obUg. prem. kolei po 400 fr. 237*50.
u r ó j. b oblig, arem. kolei pro —. Losy kom, a ,
Wiednia r 1874 rokc 503’—.

Berlin, 12 grudnia. AUstryaoUe banknoty 84*99. Spi
rytus ------

i_y*. 1*1 gmania. Renta 3-pro. 96*60. Mąka 81 65.
Usposobienie silne.
Fraiikferf, 12 grudnia. Austpjuo. kied. 208*99. Kolije 

państwowe 156'—. Disconto 19i*90, L eara—*—. Loty 
tureckie —•—. '

Usposobienie silne.

Berlin, L2 ;vadma. (Zamkuęoii giełdy). Austryackie 
kredyty 203*60; Anstr. kolej państw. 15o 37; Disconto 
19 i*19; Tow. handlcwe iłO-o2; Warszawako-ciedeiskia 
184*60; Lo.y .umokle 162-50; włoskie — *—; Noty 
austr, 84*90; Wiedeń ki tki 84*88; Noty rosyiskie 
216*— ; Nowy Jork 419*76; 41/, polsk listy zasti wne 
93*10, J-neyl no+y G9*Ó0; 3°/. pruskie konsole 82*75; 
Lombardy 18*87* Roichsbank 140*10; Pzckotfahrf 141*87* 
Warssawa krótkie —*—.

S i l
Zakład uiyt^ozno-kamleniaitk 

I budowlany

Józefa Kuleszy
n. irzac *. omen ta; ca w Tu. X- 
wis, posiada wielki wjbor goto
wych pomników (piaskowca,g ra- 
bito i aiDiuiiił, Podejmuje się 
wykouaniagTobowoów widlejsen 
1 ua r-ywlncuyi. Telef^a 769, 

266 272 O

SALON SZTUKI
w salach magazynu fortepianów firmy

j3.  G a b r y e l s k a
■ w e k  g łó w n y  3 5  ( t ir z y iz to lo r y ) ,
Dzieła najw yoitnieiszycii malarzy polskich.

W niedzielę i 4/vieta zamknięty. 
6761 W sięp  b e zp ła tn y , 17  o
Sprzedaż także na spłaty do 20 miesięcy

Z a  J L  * S f O  h a l .
ł/ j h e r b a tn ik ó w  cod zień  

św ie ż y c h  377 24 30

S z e  w s k a  2 3 ,

P o h a l .
375 2* 30

s k a  2 3 .
Pielęgniarka

do chorych poleca się P. T. Publiczności; 
przyjmuje opiekę na doby lub na czas 
dłuższy. Pielęgniarka, ul. Starowiślna 67. 

401 2 o

S ł u c h a c z
wyższych semestrów uniwersytetu lip
skiego, realista z Warszawy, poszukaje 
łekcyj w zakresie nauk matematyczno- 
przyrodniczych, jęz. rosyjski i niemie
cki. Wiadomość: Kremerowska 4 , I p., 
pensjonat p. Paszkowskiej, 382 5 o 
 *-----------------------

jibsolw entka
uniwersytetu przygotowywuje do egza
minu wydziałowego, matury gimn., liceal. 
i semim z matematyki i fizyki. Zgło
szenia listowne* pod: M. K. M. przyj
muje Adm. R  Reformy1'. 355 18 o

mm
z pierwszorzędnych salonów poleca się 
starszym Paniom. Ul. Graniczna 14 ,1, p 

401 3 . 3

♦  » ♦  ♦  ♦  ♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

♦  Za jakość ręczy się!
Już nadeszły X

N A  Ś W I Ę T A *♦
^ wszystkie świeże towary ♦
♦  do handlu ^

X Wojciecha Olszowskiego f
♦ Kraków ^

M ały ry n ek , róg  ul. Szp ita lnej.
Dla ekonomicznego Związku urzędników 
i profesorów 6°/, rabatu. B99 3 0

łiys^yngowana, bardzo inteligentna, 
“  inłuda, sympatyczna koDieta, praco
wita, b. zacnego charakteru, a przede- 
wszystki -m cierpliwa i łagodna, szuka 
jakiejkolwiek pracy Zarząd aomu, to
warzystwo, reprezentka, chętnie się zaj
mie chorą osobą, lub tym podobne 2.A- 
jęCie —  Łaskawe zgłoszenia: Tarnów, 
Rejtana, Zakład św. Zyty, „Maryn".

390 4 9

D ; w a r  y
per sic i e, gu żone, tk a ne, ckodniki, 
portysry, firanki, kapy, kołdry, 
k3G€, maleryc ca oMcla, bro* 
6289 Łaty, tapety itp. ig c

Piiip Haas i SyatKofó
s k ła d  k o m is o w y

k r a k o tf ,  ulica S u ztitin n s h a  7, 1. p iętro.
Geny o ry g in a ln e  fabryczne^

i

Pisma Ferdynanla Karała.
Z p od  ch ło p sk ie j S trzechy. Foezye. Kraków, 1905 . . . . .  6C i. 
Jfiązanka z  cM o p sk ic j n iw y. Poezye. Lwów, 1909 . . . .  50 h.

Tatarzj* w  S an d om ierzu . Dwie legendy. Z przedmową Zy
gmunta Kolasińskiego Tarnobrzeg, 1 9 1 0 ...................................50 h.

O zw od  ch łop sk u  p ie ś n i . . .  Poezje (w druku).
Do nrbycla w sekretaryacie Komitefi1 obywatelskiego dla sprawy F. Kurasia 
(Zygmunt Kolauińskl) w Tarnobrzegu oraz we wszystkich księgarniach.

, . 347 1.6 0

6637 81 0
Bardto uiidka iloM 

otób pcl»pt»fda •woje zdrou ie 
i tokowe tUreyjmje prze* ożywanie

M̂CUIZK PRZEClYSZCZAMCfCH

r ir -  o m u w .  ’A
i Śrotfcl popularny od  dłuższego czasu, ekono- 

j  . niem y, łatwy d o  uiycir Czyezczęc krew, daje się 
natutować prawic we wszystkich chorobach chro- 

1 ińcgoych jakoio : liacaje, reur.utyzmy, pi^e arzałe I 
katary, dreszcze, zatkania, kadit pokoi mu u kobiet . 

1 g rocśolji osłabienie nerwów, b: J - -ipetętu* I 
1 wwelkich zapaleniach, m dłoJ’ inch, a re  r ’ "® m 

,ifb t n i.u i powolnem ftinkeyonowaniu zołąaaa.

P /G  {JIK1 OJ. V VTN t ę *  nabyta, we 
ł ~ t k i e k  vif Matt>  "

Saubewrg Se:nl h mit, 747

Wtfi Książek łiiiamiia iW Lit
I F I o r y a A s k a  32  i ,  p .
Polec;; wszelkie nowojci w kUku egzemplarzach;

Abonamnąt miesięczny od jednego d z ie ła ..................................  80 h.
W ypożyczenie d z ie n n e . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .   3  h.

Abonament zamiejscowy: za 5 kilo książek 2 K 40 h. 7591 8 a

$ iAJrwni Ilittertkdlfei w Krakowre.1' ńl̂ T̂ ptdibĄpka
IA

Z a k ł a d  p o g r z e b o w y  „ C o n c o r d f i a M 
A N A  "ŁŁ-  O Ł S  ' PT ;

Fiat Sztapi. L 2 (asa kiasii). —  Iilafaa 81 Ul.
ZsJUut pes*.jmuje się urtąóseń pog» >bowyoh, >rai sprowadzania zwlck i  wur«tkla

kiajuw eu'opejskicb, U' ^96 0 -
y Krakowie Jedyny, który pesiada i f j c j  wyrub truniien.

■M e

Z a  2 k o r .
Vs k g- c z e k o la d e k  d es . m . w  o - 
376 z d o b n e m  p u d e łk u  - 04 30

W d o w a
po urzędnika, znająca się na kacimi i 
gospodarstwie, poszukuje miejsca do za
rządu domu. „Oszczędna" poste resiante 
Kraków. * 398 2 o

Absolwent uininazyalny
poszuki je w Erakowie zajęcia biuro
wego u o  iekcyj. —  Zgłoszenia: T. Jr. 
Kraków, ul. św. Tomasza 2 III d 

373 9 0  ’

K m r i e c z y z n e
damską i bieliznę nową przyjmuje i sa
me rykonuje niedrogo. IdilKtoryn Pod- 
bielska, nlica Karmelicka 14, prawv 
parter olicyna. 233 36 c

Z a  A n i  k o r ,

torty  p ięk n ie  ubrane 24 30
S z e w & k a  2 3 .
378

Papiery pod torty , pa
piery koronkowe na półki 
bibułki na kwiaty, bibułka 
mięta do wazonów - - -

poleca

Teofil Behner
Kraków, u?.. Długa ’ 4

obok apteki. 8994 4 & 
.1

. tanżeny w i. 1370

W  a r t p l p i - t o i s E s a

MB I B  M
Kraków, ul. Rakowicka 7, tai. 4RZ

w - tonuje gT( bowc-il pomniki tai w mlejion jak 
dl yrołinoyę ora* polot* wielki wybór pomni 
-ów gotowych i " * w ,  noa Larma. ' 1 granit*

277 211 JOG

Z a  k O F ,

i  KJ. ftarm elltót- o u o c o u y ch
379 24 30

SzKółkk freDlooska
Teohll Rodlldsklel

przyjmuje dzieci każdego czasu, zape
wniając troskliwą opiekę. 265 38 0

Ulica S M a u s K o  Z ł .  I p ię tra

Z ę b y
piękne, zd iw e, kto chce mieć, niech 
używa znakomitego warszawskiego pro- 
"zku „ A G A T O L U “ ,  , wyrobu S t . 
k d r s ,J e g o  w Warszawie. Skład głó- 
wny w Drogueryi Magistrów farm J. 
HANAKA i Sp., Kraków, Szewska 5. 
Pudełeczko & 30 hal. i 1 K. 7428 10 10

ARTYSTYCZNE
s k r o m n e :  i w y t w o r n e

0 MEBL0 I9 ANIE

KroKito, D unajeaishietP ].
22€ 114 o

tiządca drukarni L. K Górskj,


